
 
 

 

„Łzy księżyca” 
Seweryn Krajewski, Grażyna Szałkowska 

 

Popatrz jak księżyc leje łzy 

Gdy w nasze puste okna patrzy 

A przecież nie tak miało być 

Nocą mieliśmy spać i śnić 

Nie było mowy o rozpaczy 

 

Jak to ma być? 

Jak ja mam żyć? 

Bez Ciebie żyć 

Bez Ciebie być 

 

Powiedz czemu tak 

Skończył się nasz czas 

Czy Ci nie żal łez księżyca 

Czy Ci nie żal nas? 

 

Powiedz czemu tak 

Skończył się nasz czas 

Czy Ci nie żal łez księżyca? 

Czy Ci nie żal nas? 

 

Gdy skończą się kszmarne sny 

I świat nie zginie czas nie stanie 

Osuszą się księżyca łzy 

A ja samotna pośród mgły 

Znajdę odpowiedź na pytanie 

 

Jak to ma być? 

Jak ja mam żyć? 

Bez Ciebie żyć 

Bez Ciebie być 



 

Powiedz czemu tak 

skończył się nasz czas 

Czy Ci nie żal łez księżyca? 

Czy Ci nie żal nas? 

 

Może jeszcze raz 

Zatrzymamy czas 

Osuszymy łzy księżyca 

Ocalimy nas 

 

Może jeszcze raz 

Zatrzymamy czas 

Osuszymy łzy księżyca 

Ocalimy nas 


